
R U S K I  I N W A L I D

W I A D O M O Ś C I  K R A I O W E .

Z P e t e r s b u r g a ,  27 G r u d n i a .

Kiedy iuż niepozostaie iak k i lk a  dni do 
końca  roku Łeraznieyszego, m am y honor 
upraszać  szanow nych  czyte ln ików  pism a 
naszego życzących i na rok p rzysz ły  u trzy­
m y w an ia  gazety n in ieyszey, o iak n. y ry- 
ch leysze  przesy łan ie  p ren u m era ty ,  która iak 
w iad o m o  rocznie z pocztą  kosztuie  rub li 
a ssygn . 40 półrocznie 23 . Iuźeśm y o trzym ali 
n ow e charak tery  i spodziew am y się w k ró t ­
ce uczynić przyjem ność szanow nym  czytel­
nikom p rzesy łan ia  p ism a tego pięknieysze- 
m i g łoskam i i popraw nieszą  pisownią. 
Można p renum erow ać we w szystk ich  pocz- 
tam tach , każdy w bliższym od siebie lub  
też co iest naylepiey adressow ać się prosto 
do  ex p ed y cy i  gazet w  Peterzburgu . R eda-  
kcyia  zaręczaiąc za w sze lką  z sw ey  strony 
akura tność  uprasza  każdego, a b y ' w  p rzypa­
d ku  iakiego k o lw iek  uchyb ien ia  czy to ze 
strony dozorców pocz tow ych  przez niery- 
c h ł e  oddaw an ie  gaze ty  w łaśc ic iec ie low ij

czy przez inne iakie środki sobie  d o m ie ­
rzonego; aby się udaw ali  z oznaymieniem  o ta ­
kow ych niespodzianych w y p ad k ach ,  co nav- 
rychley  do Komitetu N ayw yżey ustanow ione- 
go w  dniu 18 Sierpnia 18*4 roku  a w sze lk ie  
zadow olnienie o trzym aią .
— Od kilku dni czas u nas znacznie sie 
przem ienił,  zimno dochodzące 5 o  stopni 
Reaum ura, u s tąp iło  c i c h e y  i  n ad zw y czay -  
me c iep łey  chomaz co ko lw iek  mglistey  
pogodzie. I tak św ięta  Bożego narodzenia  
które teraz sczęsliw ie  pędziem y, przez czas 
tak ła g o d n y  nierównię więcey maią p rzv .  
iemności. *

D a l s z y  c i ą g  u r z ą d z e n i a  M i n i s t e r s t w a  
s p r a w  z a g r a n i c z n y c h  i o ś w i e c e n i a  p u ­

b l i c z n e g o :

§ x6.
4* o  w yznaczenie gazy osobom d u cho­

w nym
5. O założeniu uporządzeniu i  utrzy­

m aniu  kościołów.
6. Spraw y tyczące się ofiar czynionych 

n a  założenie k o śc io łó w .
3o5

CZWARTEK.
ay. Grudnia 1817 roku.

W I A D O M O Ś C I  W O J E N N E .
Z a w a r c i e .  W iadom ości Kraiowe: z Peterzburga. Królestwo Polskie. W iadom ości Zagra­

niczne: N iem cy. Francyia. Angliia.



•). Spraw y tyczące s ięz  w iązko w ślubnych  
8. S praw y w yn ikaiące  z skarg  rozm ai­

ty ch  tyczących  się osób d uchow nych , 
g. O w y znaczen iu  Pensyionów  i iedno 

czaso w ey  zapom ogi d la  w dów  P a­
sto rów .

10. O n ad an iu  p ra w a  w dow om  Pasto­
rów  ko rzy stan ia  z tak  nazw anego: 
roku.  w d o w i e g o .  

u .  S praw y ty czące  się dni m odlitw y  i 
poku ty  (B e t  u ud  B u s s - T a g e .

12. O zach o w an iu  obrzędów  k o śc ie l­
n y ch  ustanow ionych  p rzez  przepisy  
d o tąd  istn ie iące.

13 . O urządzeniu  konsystorzów  i ro z rzą­
dzeniu  k o śz io łó w  p od  ich  zaw iado- 
w an iem  b ęd ący ch .

14. O baczności na tok  sp ra w  w  Kon- 
sy sto rzach .

15 . O rozpoznan iu  p raw  K ollatorsk ich .
16. O sp ro w ad zen iu  w  p o trzeb ie  osob 

d u ch o w n y ch  z zagran icy .
i  *7*

Za d r u g i m ,  s t o ł e m  to czą  Się następu iące 
sp ra w y . _

1 . O zachow an iu  dóbr i sum m  ducho­
w n y c h ,

U , S praw y w y n ik a iące  z p re tensy i do 
p rzychodów  K oście lnych  i p arafia l­
n y ch . t

5 . O w y p rzed an iu , zam ianie, i w szel- 
k iem  w y b y c iu  dóbr kościelnych .

4 . O oddaniu  gruntów  koście lnych  pod 
zobudow ania p ry w a tn e  i poborze z 
n ich  o p ła t  pozio m y ch .

5. O oddan iu  m aiątków  kościelnych  n ie ­
ru chom ych  w dzierżaw ę osob p ry w a­
tn y ch .

6 . O ro sp a trzen iu  sp raw  tyczących  się 
sum m  i m aiątków  d u ch o w n y ch  n ie ­
ru ch o m y ch .

7 . R apporta  i w iadom ości o p rzychodach  
i w y d a tk ach  ko śc ie ln y ch .

8. W iadom ości o liczb ie  k o śc io łó w , Xię- 
ży , s łu żący ch  k o śc ie ln y ch , P arafiia - 
nów  p łc i  oboiey urodzonych , zaślubio­
n y ch  i z m arły ch .

g. O liczbie i u rządzen iu  n au k o w y ch  i 
R elig iynych  zap row adzeń , u trzym uią- 
cy ch  się kosztem  kościelnym .

1 0 . Ogólnie w szystk ie  po trzebne w iado­
m ości do u ło żen ia  zdania sp raw  czy­
l i  rapportów  ro czn y ch .

§ 18.
Cs w a r t y  O d d z i a ł  d la  sp raw  Ż ydow skich

M achom etańskich, i innych  R elig ii nie chrze- 
śc iiansk ich  złożony ies t z d w ó ch  s to łó w .

§ 19-
Do p ierw szego  s to łu  na leżą  sp ra w y  ży­

dow sk ie . Do czasu  w y y ść  m aiącego  posta­
now ienia, u rząd za  iącego  stan  żydów  w R os- 
sy i, u d z ia ł ten  zostan ie na  zasadach  w y ra ­
żonych  w  nayw yźszem  postanow ieniu  z dn ia  
15 styczn ia 1817. W  sku tek  postanow ien ia  
takow ego  w szy stk ie  spraw y toczące się w  
Senacie R ządzącym  i M inistrów , tak  w u d z ia ­
le  rządow ym  iak i o b y w a te lsk im  należą do 
to w arzy stw  żydow skich  , w y łą c z y  wszy ied - 
nakże sp raw y  krym inalne  p rzestęp stw  oso­
b istych  ży d ó w , oraz sp raw y  p rocessow e o 
ich  m aiątki; takow e m aią  w chodzić  do  Mi­
n istra  d la  dania o n ich  zdan ia ; co się od b y ­
w a  na  w zór postępuiących d o ' niego d z ie ł 
p ro c esso w y ch , tyczących  się dóbr kościel­
nych  na zasadach  ogólnego u rządzen ia  
M isterstw  § 240.

( D a l s z y  c i ą g  p o Z n i e y . )

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .

—  z D z i e n n i k a  P r a w .  —
W y p i s  z P r o t o k o ł u  S e k r e t a r y i a t u  S t a n u  

K r ó l e s t w a  P o l s k i e g o .

M y  z B o ż e  y Ł a s k i  
A L E X A N D E R  I.

C e s a r z  W s z e c h  R o s s y y ,  K r ó l  P o l s k i . 
& c. & c. & c.

Z w ażyw szy , iż zw yczayny  ko m p le t sze­
ściu  Senatorów  do  sk ła d u  Sądu N ayw yz- 
szego a r ty k u ła m i 4 1 i 43 S ta tu tu  o rgan iczne­
go o Senacie p rzep isany , nie iest dosta tecz­
n y m , i że p rzeto  w y m iar sp ra w ied liw o śc i 
rzeczonem u S ądow i p o w ie rzo n y , m ógłby 
doznaw ać p rzerw y  nader d o b ru  w iern y ch  
naszych  poddanych  szk o d liw ey :

C hcąc z ty ch  pow odów  nadać w ażnym  
tey N ayw yższey  Sądow ey M aglstratury  dzia. 
łan io m  stalszy  i iednostay  nieyszy k ieru n ek , 
postanow iliśm y i stanow dem y:

A rt; 1. Do zw yczaynego  k o m p le tu  Se­
natorów  w  Sądzie Nay w yższym , dodan i bę­
d ą  s ta ły  P rezes i ied en  o z ło n ek  do u trzy ­
m y w an ia  ciągle S entencyonarza , O budw óch 
My m ianow ać b ęd z iem y , w y b iera iąc  p ier­
w szego  z pom iędzy  Senatorów  W oiew odów , 
d rug iego  z pom iędzy Senatorów  K asz te lanów .

A rt: 2. Senatorow ie w spom nieni do  w szy­
stk ich  kom pletów  należeć, i w  m ieyscu  po-

I 2 l 4  ---
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siedzeń  Sądu c iąg le  p rzem ieszk iw ać  po-

W A rt- 3 O bow iązkiem  P rezesa  b ęd z ie  w e 
w szy stk ich  k om ple tach  Sądu Nay w yższego 
przew odniczyć, w y iąw szy  p rzypadk i w k tó ­
ry c h  P rezy d en cy ia  M inistrow i S p raw ied li­
w o śc i iest zastrzeżoną. P rezes ró w n ież  ba- 
czyć będzie  na śc is łe  i z u p e łn e  w y k o n y w a­
n ie  urządzeń , ty czący ch is ię  o rgan izący i S £  
d o w ey , n a  po rządek  Izby  i zach o w y w an ie  
karności m iędzy ob rońcam i, i osobam i sk ła - 
d a iacem i K ancellary ią  sąd o w ą.

Senator Kasztelan utrzym uiący Sen ten cyo-  
tierz oprócz d o p e łn ien ia  o b ow iązk u  sam em
nrzeznaczen iem  sw em  w sk azan eg o , p o m a­
gać będKe Prezesowi w wszellucb ieS° czyn‘ 
nosciach  r -b u c y ie  i ob o w iązk i tak  P re -

t  - Senatora K asztelana Sentencyo- „ s a . a k ,  Senatora p„ ep js2e N a-
ó d d rie ln ey  u ch w ale , po

‘ dArt‘a 5°8Ś e S o r W otew o d a.P rezes pob ierać  
b ę d „ .  rocauey
ośm nascie  ty s ięcy , a sen a  bedzie  r J0 .
m uiacv  S e n te n c y o n a r z ,  pobierać  Dęcizie ro 
czney  p ensyr z ło ty c h  P o lsk ich  dw an aśc ie

tyS\r t-y 6. W y k o n an ie  n in ieyszego postano , 
w ie n ia , które w D zienniku P raw  um ieszczo­
nym  będzie , po lecam y  K om m issyi Spraw ie-

dłlD an w  M o s k v i *  dnia l ]  L istop: i 8 i 7 r . 
Dd (podpisano) ALEXANDER.

przez  C esarza i Króla.
(L. S .) M inister s e k re ta rz  Stanu _

I g :  S o b o l e w s k i .
Zgodno z  o ryg ina łem  

M inister S ek re ta rz  Stanu 
(podp :) I g • S o b o l e w s k i .  

Zgodno z o ry g in a łem  
R ad ca  Sek: Stanu, J e n e ra ł  Bdy

(podpisano) K o s s e c k i .  
Zgodno z W ypisem :

M inister S p raw led li wości IV. S o b o l e w s k i .  
S ek re ta rz  Jen e ra ln y  /•  H a n k i e  w i c  z .

W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .  
N i e m c y .

Od b r z e g ó w  Re n u ,  6 G r u d n i a .  
P o g ło sk i o pow iększen iu  s iły  zb royney  

F rancuzkiny  i o czynności z lak ą  się do  te ­

go b ie re  naród  potw ierdzaią się przez w ia
d o m o ś c i  o t r z y m a n e  z  F ra n c y i  p o łu d m o w ey .
N iem ożna się tem u m e d z iw ic , ze to  pan 
stw o  w dzisieyszem  sw oiem  po łożen iu  po m  - 
m o ld ęsk  i ciężarów sieb ie  VSn^ ^ w l e -  
n ierów nie w ięcey ie s t w  stan ie  w y s taw ie  
nia b itnego  żo łn ierza , aniżeli p rzed  rew o lu
cy ią .

i  W i e d n i a ,  9 G r u d n i a .

D 1 b. m. K ap itu ła  O rderu  R u n a  z ł o t e -  
f  oo d b y ła  v.w yuxajne s w o ie ^ b r .ę d y  ^  w ,e -

lego  C esarska mT ć ^
m ian o w a ł szesciu  n o w y ch  k aw alero  v g 
o rd e ru  to iest: a rcy  X ięcia 
H rabiego B e l l e g a r d e  H rabiego e «
H rabiego h a n s k o r o ń s k i e g o  H rabiego Iozeła  
D i e  i r i c h s  t  e i n  i X iążęcia F ran c isz k a^  de  
K oh a r y .  Zaraz po p rzeczy tan iu  listy  m ia­
now anych  w szyscy k aw a le ro w ie  razem
m a ią c 'n a  czele  N . P a n a  u d a li s ę  do
k ośc io ła  za m k o w eg o , gdzie s.zes^  ™  
w ych  k aw alerów  po w y słu ch a n iu  ™eszpo 
ró w  przyiell kom m uniią  z rą k  iązę 
cyb iskupa.' B ogaty ubiór k aw ale ró w  nade-
w sży stk o  s a m e g o  Cesarza; w sz y s tk ic h  zw ra -
c a ł uw agę, w czora  zas rano  w szyscy  ka­
w ale ro w ie  znaydow ali się na m szy so lenney  
po  czem  sk ład a li h o łd y  uszan o w an ia  sw oie- 
gO C e s a r s t w u  I c h m o s c .  W ie lk i o la 
b y ł  w  sali obrzędow ey . Cesarz Im sc, Cesa­
rz o w a  i Arcy X ię ź n ic z k i także zn ay d y w ały

C esarz* ’im ść ozdobić ra c z y ł  w ielk im  
krzyżem  o rd eru  św iętego  S tefana W ęg ie r­
skiego, I- C. M. Arcy Xiążęcia R e y n a r d a .
  O trzym ano tu  w iadom ość z, Rio Iane iro ,
że H rabia W ła d y s ła w  W r b n a ,  k tó ry  w y ­
słany  b y ł  od  dw o ru  W iedeńsk iego  z oznay-- 
m ieniem  d w o ro w i B rezylskiem u o  zaw arc iu  
zw iązków  ś lu b n y ch  p rzez  p e łn o m o cn ik a  
Arcy X ięźniczki h e o p o l d y n y  z X iązęciem  
następcą Portugalsk im  , p rz y b y ł sczęsliw ie  
do R io -Ian e iro  17 S ierpnia po  63 dzienney
źeg ludsze. .
 . Xiężna Ieym ość d ’A e o e r e m a  P 1 g n a t  e l -
H , u rodzona X ięźniczka K u rlan d sk a , p rzed  
k ilku  dniam i p rz y b y ła  do  sto licy  tu teyszey  
z Szląska.

Od k ilk u  dn i czas w k ra iu  naszym  row m e 
i w  sto licy  tu teyszey  tak  ies t m iły  i c ie p ły  
iż się nam  zdaie  źe iescze dopiero  p oczy­
nam y iesień  i  l e d w i e  iestes m y w p ie rw szy ch
dn iach  W rześn ia .
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Heronim B o n a p a r t e  p ro s i ł  n iedaw no  od 

rządu tu tevszego pozw olenta  udania się do 
T r i e s t u .  Proźba takow a iednakźe n ieb y ła  
zadow oln ioną .

W e d łu g  doniesień bezpośrednich  tu  z w y ­
spy Madery, Xięźna następczyna Portugal­
ska i Brezylska spo tkaną  tam  b y ła  z w ie l ­
k ą  okazałością . C ała  droga p row adząca do 
dom u Gubarnatora usypana b y ła  ga łązkam i 
rozm arynu i m irtu , z okien zaś w szystk ich  
dom ów  ulicy po którey p rze ieźdzała ,  w y w ie ­
szone b y ły  piękne ko lo row e chustki i k o ­
bierce. W  w ieczór nas tąp iło  ośw iecenie nie- 
ty lko  sam ego m iasta , ale  ogrodów w szyst­
k ich, wieź i gór p rzy leg łych .— Kiedy F re ­
g a ta  A u s t r y i a  w  celu zaw iadom ien ia  o 
zdrow iu  Xięźney w  czasie podróży w y s ta ­
w ia ła  p rzyzw oitą  banderę , okrę t  l in iiow y 
Portugalski o d p o w ia d a ł  iey w y w ieszen iem  
b łęk itney  chorągw i.

F r a n c y i a .

z P a r y s a ,  g G r u d n i a .  
M inisterstwo Policyi p rzep isa ło  dziennika­

rzom  tueyszym , o czem  inaią donosić put- 
b liczności przez p ism a sw oie i o czem  nie- 
pow inn i mówić. Pozw olono im  iest t rak to ­
w a ć  o posiedzeniach Izby P arów ; a zabro­
niono m ów ić o sczegółach sekre tnych  p o s ie ­
dzeń izby dep u to w an y ch  oprócz tych  o 
k tó rych  im sam a zw ie rzchność  doniesie.

Członki obu Izb dzielą się teraz na  trzy 
k lassy  nazyw aiące  się U l t r a s , E x t r a s  i 
I n t r a s .  Do d rugiey  klassy  należą p rzy ia - 
ciele M inisterstwa, k tó rzy  przyyinuią  w ogól­
ności kartę  konsty tucyyną, a źądaią tylko 
n iek tó rych  sczegolnych odm ian . Członki 
mianuiący się I n  t r a s  są zupe łn i s tronnicy 
Iionsty tucyi przyym uiący ią w  ca łey  rozle 
g ło śc i  beź żadnego w y łączen ia  i adm ian 

Pow iadaią  źe Fon che  chce sobie u to ro­
w a ć  drogę do daw ney  w ład zy .  A przy-  
naym niey  iuź iest w iadom o, źe  się naysilniey 
stara  o o trzym anie  p ozw olen ia  pow rócenia 
do  Francyi-

Publiczność tu teysza  n iezupe łn ie  iest z 
tego kon ten ta ,  źe obrady  Izb  o d b y w a ły  się 
za  d r z w i a m i  z a m k n i ę t e m i .  Mieszkańcy 
Paryża od d aw n a  iuź są przyzw yczaien i do 
obrad  w o ln y ch  i publicznie  o d b yw aiących  
s ię .  1

A n  c  L I I  a .

z L o n d y n u , g G r u d n i a .
Odnieiakiego czasu roschodzi się po°d 

ska, źe rząd Hiszpański p rzeds ięw z ią ł  °na- 
końiec pozw olić  osadom swoim wolneg 
handlu  ze w szystk iem i narodam i, rozumiei 
należy, ze ŁO' nastąpi z pr/.yzwoitem ograni 
czeniem . Angielscy dzieńnikarze którzy 
chcie liby , aby ta wolność handlu  d la  osad 
H iszp ań sk ich ,  ograniczoną by ą w y łąc zn ie  
ty lko z nim i, nieuznaią tak  ogólnego po zw o ­
len ia dobrem , i n ieupatru ią  ztąd źadney iak 
dla osad, iak i dla semey Hiszpanii ko rzy ­
ści, ani poli tycznych  w idoków . Dodaią nad­
to ze korzyści , iakie sobie ohiecuie ztąd  
Królestwo Hiszpańskie są ty lko m niem ane, 
rzeczyw is te  zas w ygody  koniecznie się m u ­
szą oprzeć o Anglików.

„N iem ożna się n ieu ra d o w ać“  p o w iad a  
K u r y i e r ,  źe sczęsliw a przem iana sposobu 
m yślen ia  publiczności pozw oli ła  Sekreta- 
rso w i Państw a wrócić wolność iescze niektó­
ry m  aresz tow anym  znayduią  ym się w  w ię ­
zieniach H rabstw  pó łnocnych . Po czem  
Lord S i d m o u t h  ro sk aza ł  uw oln ić  iescze 14 
uwięzionych. “

Doniesienia z Cbili dochodzą od 3 Sier­
pnia: lecz ponieważ są ze strony p o w s tań ­
ców, n iezasługuią  przeto  na żadną  w iarę.

W  gazetach  Am erykańskich pomiesczone 
są w y im k i z dzieńników  w y sp y  T a r s a o p o d  
da tą  4 Października. Znayduią się w nich donie­
sienia o n iektórych zw ycięs tw ach  odniesio­
nych przez Roialis tów  nad pow stańcam i po 
dzień 26 W rześnia  Zresztą w szystkie  tako­
w e  doniesienia są m a łey  w ag i,  w y łąc zy  
w szy  Zw ycięstw o odniesione przez K a z a ł - 
da  nad  P e t z e m  T en  ostatn i u trac i ł  4° °  
ludzi na p lacu ,  5oo zabrano w  niewolę, 
p rz y  tem w zię to  900 koni i bardzo  w ie le  
b y d ła  rogatego, rów nie  tez c a ły  oboz. W  
sku tek  rozkazu Ferdynanda VII. Ogłoszonera 
zostało  W  K a r a k a s  p o ws z e c h n e  p r z e b a c z ę -  
n i e  w szystk im  którzy p ierw iey  a lbo teraz 
należeli do buntów  Z tego p o w odu  Jen e ­
r a ł  M o r i l l o  u w o ln i ł  w szystk ich  ieńców 
w oiennych  zab ranych  przez siebie. J e n e ra ł  
C a r a z a  ma zam ia r  korzystan ia  z takow ego 
p r z e b a c z e n i a  p o w s z e c h n e g o .

w  P e t e r z b u r g u  

w  D r u k a r n i  w o i e n n e y  G ł ó w n e g o  s z t a b u  IEGO CESARSKIEY MŚCI.


